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. Obława policyjna na Bałutach. 8 archit;k~;i~"i da· i 
Iw ciągu nocy policja przytrzymała kilkadziesiąt osób. U koracii mlaszkań. R 

ZnajduJą się między nimi groźni przestępcy. ~axn'I 
Udt, 18 lutego. I niu personalji okazało się, że sześciu 21 Są to „asy złodziejskie", włamywa-

\Vładze policyjne otrzymały wczoraj pośród priZytriy111anych pQszukiwafy już cze, którzv mają ria sumieniu szereg wię­
ł~-onnacie, !c: w jednej z ~el!n złodziei- I od dłuźsze~o eza.su listcµni godczemi sądy ks~~ch włamań ": ró~ych miastach Pol-
~k1eh na Bałutach _ukrywaią się wytraw- całego kra1u. ski 1 wypraw kas1arskich. 

~Dkm [m~a i Bnia~a 
W St. MorilZo 

~~etj~Yci-ku~neiw~mywa~&!!~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
którzy przybyli do naszego miasta ze sto 1 • St. Mońtz, 18 lutego. 
liey aa gościnne występy i planują. SH· · W biegu na przestrzeni 18 km. Bujak 

,eg wypraw rabunkowych. Kasi· 8 rz· e w „Resu rsi· e''· zajął 17 miejsce, czas 1 g. 54 m. 30 .u.. 
Po .sprawdzeniu tych wiadomości -. M ka Zd ł 

~ocy większe oddziały policji skonsygno N. d ł . . b' J. k . ł • - oty .z:is aw 
22 

-
1 g, 

58 
m.. 
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"' 

~ane ~e wszystkich komisatjatów poli- ae u a o 1m s1ę roz l\; asy ogn1otrwa e1. Krzepkowski II-- 24 - 1 ·g.59 m. 12 ... 
tJi wyruszyły na obławę. ti"'ź . •s 

1 
t Najlepszy z polaków Szostak, złamał 

W prz .„Ił kilk dz' d k uu • • u ego. bezskutecznych próbach rozbicia, które I nartę w pierwszvm etapie j · wycofał aię 
. •. eci"""'u u go. ut o onano t Tbfegłej ,nocy kasiarze łódzcy doko- prawdopodobnie trwały dość dfugo, po- ł i - : ; · . h 

rei:Sd~cwe wszystkich kn~1pach .na przed nali t1owego występu. częli szukać .gotówki w szufladach sto- I z~ ~u ąc ":'ówczas. Je~no z pier~szyc 
!'lt h, .~a~ych melinach 1 spelun- W godzinach przedwieczorn!>·ch u- łów, nie znaleźli jednak nigdzie ani gro- 1 nue1sc. Bu1ak pobił dwoch szwa1car6w. 
kach zło.dtteiskich. k Ił · - d ó d 1· sza. I n1'emca, wszystk1'ch włochów, łrancu·6-

Pr.zytr.z · ano naogół kilk d • • TY się na po w rzu omu przy u 1cy ~ ... 
es6b, ktweV:dstawiono cię!aro;e_:f81'~ , K.ilirisklego l~a. a w nocy. gdy "".szyscy Po tych bezskutecznych pr~bacb ~-' jugosł-owian, japończyków, ameryku.,, 
ll)ochodami do gmach.u urzędu śl d 54 lokatorzy byh pogrąienr we śme, przy lotnlll sitt prawdopodobnie o sw1cie me kanadyjczyk6w 
co. • cze- ~omocy p9droblonycił kluczy dost~!! pozostawiając po sobie żadnych ślad.ów., Trasa w os.tatnief prawie chwili _.. 
· w urzędzie śled m rz wd SJę do lokalu „Resursy RzemieślnlczeJ , Wtamanie skonstatowano dopiero ł . . . „ 

czy P Y spra za- licząc na to, te w kasie znajdą wii:kszą dziś w godzinach porannych, gdy przy- s!a a z~iewona, była. bardzo ~a i 
1 
gotówkę. , I byli do lokalu członkowie Resursy. ruebezp1eczna. RegulaDlln zabrania zasa. 
• ·1kału Resursy nikt w nocy nie d"zoro · Zawiadomiono natychmiast policje. dniczo wytaczania tak · niebezpiecznych 
,. ał, to też mogli zupełnie spokojnie pra-, Przybylł przedstaw!cłele władt v.:dro · tras. . · Zamach 

na szacha pers_kieS?o. 
. . Teheran, 18 Jutc~o. 

/_ Policja perska .'w'Y kryła splsek na ty 
e1e szacha. W zw .ązku z wynikami śk­
dztwa przeprowadzone zostały w Tehe-­
ranie llc~e aresztowania. M. in. aresz· 
'6wa.ny zestal jeden z wysoko posta· 
wionych polityczn;e generałów ar :iJi 
perskiej. 

SJadochro~ or:allł 

cow~ć. • żyli dochodzeJ!łe, ytorego wyniki są! Zawodnicy często padali na drodze:. 
Nie mogli jednakte uporać się z ognio l trzymane w tajemnicy. ·W nieoficjalnym bie1u kombinacyjaym 

trwała kasą nowszego systemu. Po B · ł c b d"' ·, ł · tki uk · ron1s a w zec o n1os w1e s ceSo, 
zajmujl'łC 5-te miejsce. 

Zagadkowy pożar Kasy Chorych. . 
Dwaj urzę:;nicv aresztowani pod zarzutem 1od1alenia . B. POSii ~Y!"O_W~kl. 

t , ts J t łt k · t ł k ł 3 d • die może OOUSCIC W 1 ęz1en1a. wow, u ego. un owa rwa a o o o go zin. 
~Rawie Ruskiej w budynku powia· ~dro.żone. ~tychmiast dochodze~ Warszawa, 18 l1dego. 

~we1 Kasy chory~h wybuchł w i:o:y po• 
1 
usta!1ły. ze ogien został podłożony._ Mia- W tprawie b. posła Dymowskiego, O• 

za.r, kl?cJ z tyw1ołową,. szybkosCJ~ po: 1 n?w1c1': ktoś, ko~u zal~zał? na zruszcze skadonego 0 nadużycia Z-Wiązane z dzia 
czął . się rozprzeątrzen1ać. . Po~uewaz I n1u '!az,nych papierów 1 kstą~ prawdopo . łalnością b. Banku Narodowe~, zapad• 
dr~'!l wcho<lo.we byij ~am~męte 1. prze- . do·bn1e pr:r:y pom<?CY pod.r?b1onego ~u- . ła niedawno uchwała sądu apelacyjnego 

życie pilota. sJomęte kratą; żelazną, w J?lerw~~e1 chwi I ~a '!szedł do wnętr~a, w1ększ.o~ć ksiąg -'kt(>rej mocą miał być zmieniony zastoso-
L d 

18 
l t 111 dostęp do wnętrza był tuemozbwy. Do 11 lap1erów zebtał w 1ednym n11e1scu, ob wany względem oskarżonego środek za-

Na<ł k, 'ski r" ir· t uz.Jgo. piero posterunkowi pod wodzą komen- i la naitą i podpalił. Pod zarzutem podpa : pobiega~czy (areszt śledczy) 0 ile D. do 
.,_ ni em w o es one . erzy danta tamtejsze\!o .posterunku Derenda ·lenia aresztowano 2 ur~ęi!ników Kas)' . ży kaucję 100 ooo .zł. w óotówce. 
'Y s1ę w.pa~l~trzu.dwa.samołoty i spa- I•. który objął kiero,wnictwo nad akc;ją I chorych, likwkhto.r.a Michała Zezulaka, I . · . . "' . 
dl?' W PtOmi,en.acb na ziemię. Jeden · Io- ratunkową. .rozbili kratę i wyważyli-' oraz kontrole.ta Jana Kryckiego. Do cho- Przed ki!ku dniam: D. wn!ósł .przez 
tntk zdołał w cz.as wyskoczyć. ze. spa- , drzwi I dzeniami lderuje komendant powiato~ej + sv:ego obronc~ poda1?-1e, w ktorem powo 
.d!'Ch~onem .i wyląd?wał ~zczę~liwi~ na j Uratowana została kasa, zawierai!\ca , P.P. kom. Dublewski. I łuiąc si~ na rózn~ %i:n.1a;iy. zasz~e ~odc~a. 
Z!etnl. drugi zab1ł Slf:. pomc.waz na ma• · większą gotówkę. Uratowane zostały ró I Aresztowani domniemani podpała~ , J?Oby.tu J~go w. więzieniu, a m.,,in. 1 na to! 
łeJ wrsokości spadoc~ron rue tdążył się i Wnież księgi wierzycieli i ciłużników, po cze osadzeni zostali w więzieniu sądo- ze mektor~y 1ego. „pogro~cy cofl!ęli 
fOZWLttąć. zatem wszystko inne spłonęło. Akcja ra-1 wem. Dalsze dochodzenia trwają. swe skargi p~zeciwko n:emu, prost 0 

· zmianę decyzJl w tym sensus, by wyzna-

Nowe ~_okładv rudy 
żelaznej TaJemnicz.e znikanie · kob·iet. 

CzyżbV ofiarv handlarzy ivwym towarem? 

czona mu kaucja obniżona została do au 
my 30;000 zł. którą mają złożyć jego nai• 
bliżsi przyjaciele. 

wykryto na Krymu1. · · I 
Ryga, 18 lutego. 

N 
lAiencJa Telęgratic'ina • .Ex?ress") 

a d<>roctilem pos1edzen1u komitetu 
~e.olo~icznego w ( enh1~raĄ:i!;e ~•wi„rdio 
110. ie na Krymie wykryto nowe p~kła­
dy rudy żelunej, kMpe obfiezafą na 370 
milj()llóW t.onn, a oa Svberji J)o~1adv ru­
dv mAn1anowei w ilo~ci mnie-i więcej 
580 tysięcy tn. We wschodnim Uralu :ma 
leztOQO p.okłady antr~ cytu. 

I oto wcz-oraj sąd apelacyjny jakkol• 
wiek nie uwz.~lędnił prośby Dymowski1!l 
go, :i;mienił jednak decyzję pierwotną o 

. Bydgoszcz, 18 lutego. 'glczne ptlszuklwania Apolo.nji lmberow~ tyle, że zażądał nd aresztowanego kau-

b 
d k k cji hypotec.znej sumy 100 tys. zł. · 

W ostatnie -czasąch z arz~ją sir: tu s iej, żony funkcjonarjusza inspc .::Ji Lecz i tei· hy·potecznei' !!warancji nar~ 
coraz.. częściej \\ypadki taJemnlcze~o zni dróg wodnych. lmberowska wystła on~ ło~ ~ 
kania młodych Kobiet. Przed kilku d11ia· Rdaj po $i)rawunki 1 dotychczas nie wró zie Dymowski z ożyć. nie może • W?':i~ 
mi ś~gllU!izowano z Poznania. o z.agad- clła Istnieje przypuszczenie, że obie cze~o nada! pozostai• w areszc1e śl • 
kowem rnlknłęcłu pe\Vn~J uczeukv. kobiety padły ofiarą szajki handlarzył· czym. 

~ Dziś poJlcja bydgoska wsbCZt;.la ener żywym towa-renJ. ~ 

Z5 iudzl utonęło 
Czarwony kur. w -0czach uumu. 

t6dź 1S lutego. ł Kopenhaga. 18 luteio. 
W warsztacie tkackim Bernarda Bu- Z Alberga donoszą: Wczoraj w po· 

d~ip.a pr.iy ulicy Zgierskiej 108 powstał łudn"e statek motowwy zatonął w po­
potar z niewiad( niej puyczyny. Ogień bliiu wschodniego wybrzeża Jutland}i. 
u~asiła straż og11.iowa. .3traty nieznacz- Katastrof' e przyglądało sle wielu h:1zi 
ne. z wybrzeży, lecz przebieg jej był tak 

!. szybki ż.e me można było pośpieszv.: z 
W mieszkaniu Frendv Wafnherg przy pomocą. 

ulicy Zielonei 46 zapaliła si~ podłoga Wraz ze statk'em zatonęło 25 lutizi 
'Nskutek wadliwego urzą-dzenia przewo„ załogi. Łodtie ratunkOWt' przybyły za• 
lu kominowego. · pótno. Na fa lach morskich unosrły ~ie; 

Ogień umieiscowiono po upływie p6ł tylko niektóre sprzętv iatonietego stat-
iodziny„ •. „ „,_ ku. · 

Walk• z prostvtucią 
w Rosji sowieckief. 

Ryga, 18 łut~go. 
(Aiencja Telegraficzna „Express") 

Rząd sowiE dti wydtd rozporząd_ -
nie ażeby we wszystkich fabrvkacb u­
rządzane t. zw. „subotiiki'' to ina - y 
kwesty wśród róbotnik6w celem okaza­
nia r "'"'"--· dziewczętom, k~óre zaimu­
ją się prostvtucją a wśród nich pocłlot­
kom, wśród których panuje straszliwa 
nędza. Rząd sol\< iecki wyasygrtował ta 
ten cel 2 miljony rubli :ile suma ta oka­
zała się niedostateczna dla oca!enia mło 
dych dziewcząt, które głód zmusza do 
prostytucji. _, 

Brat zab~ł brata 
i spalił trupa w stodole. 

Białystok. 18 tutel{o. 
We wsi Talkowce w pow. wołk°" 

wyskim spłonęła stódoła Jana Janusz.. 
kicwicza wraz ze zbożem i sianem. -
W stodole tej spalił się również 20-Jetni 
Jan Januszkiewicz. Dochodzenie ustali­
ło. że 22-letni Antoni Januszkiewi~z. 
pracując wspólnie z bratem swym .T~· 
nem, z niewyjaśnionego dotychczas P<>" 
wodu uderzył go tępem narzędz. w Jd()oo 
wę. kładąc trupem na miejscu. Następ„ 
nie ukrył go w słomie i dla zatarcia śla~ 
dów podpalił stodołę. - Morderca Z&'i 
stał aresztowany. · """"' 



Str~-1. 

1-

'eniie WJ~rańtów naro~u 
w różnych ~rajach 
Europy i Ameryki. 

Psie pasztety i pieczeń z·· tuczonych 
psów należą do wielkich delikatesów 
chińskiej kuchni. 

W Pekinie SJ>rzedają psie mięs'.> za 
bardzo drogą cenę, a specjal1ni hodowcy 
tuczą umiejętni.e pies)ci, aby pieczeii z 
nich była krucha i soczysita. · 

. Chińscy reformatorzy wydali jed­
ną.k rozporządzenie, które raz na zaw­
sze usunie psie pieczenie ze stołów „sy-
nów nieba". · 

Zabroniono bowiem sprz,edaw:1ć psie 
mlęso ze wiględów higienicznych, albo­
wiem wedle optnji lekarzy zav.ni.era 0110 
w~ele szkodHwych zdrowiu lud ·;(~icrnu 
zarazków. 

-Nowość tę powitali chińscy smako­
sze bardzo nieprzyjaźnie, jako „głupi 
W'Ymxsł earopejsk;i„. 

- ... _. ..... ---
• 
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KAC i KOTEK. · IIL Jak pisali weksel~i. 

Kreci się życie zawrotnie 
Jak film. łub jak kołowrotek · 
Po pewnym czasie powstała 
Firma poważna .J(ac-Kotek" 

W noce i we dnie. wre praca 
(Chociaż •. personał'" rdewłelki) 
A że pieniędzy nie mieli· 

, Więc piszą, piszą wekselkl. (D.c.n.}. 

· ~·- ·-:-7' „_W---..,.. 
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'Jeże'li kochasz - zabij! 
„ I; zataQskie namowy zrobiły swoje: ot rui ukochaną. 

Taatr Kamaralny 
. (Gmach Grand-Hotelu. wejście od T!MI· 

g1dta), pod dyrekcj14 Bolesława 
· · Gorczyńskiego. · 

' -----
Występy 

MIUIUŁAWY . [WIKLlft~Klfl 
Pró·by· pożb·awienia .s .i.ę. życia ~ .$pełzły na niczem. 
. N .ezwykła tragedia zakochanego do szaleństwa młodzieńca. 
• · · . · · · · · Sobota dn. 18 lutego ó fłodz. 9 wie~ . 
· · , ' . Lódź. 18 Juteg-o. . I czekoladek, któremi poczQstowali dzie-, la podpalacza, nie mo~ła natrafić na Je- Died.ziel• dn. t9 lutego o_ . g. 10 ao w. 
Maj~tek ziemsłd Zmardzewice był wc~ynę. go tła-O;. : · . posd.edziatek20lutegoo.f.9w.c.~ 

trenem niez~kłej zbrodni. l W kilka godzin później Grzybowska Kafol, ·jak się okazato błąkał się po · :!:J:k ~J· lutego 0 g. 9 w. • " 
Przed.dwa. ma lat~ dzierżawca mająt- doznala gwałtownych boleści żołądko-,! lasach okoJicznych, gdzie spędzU kilka ! nt aw· .,B .. R. n· A·,,. 

u dr. · Penkala przy3ął n)wego rządcę, wych, wobec czego przewieziono ją do . tygodni. . · · · I 
tdama Kafla. Młody · człqwiek sumien- szpitala. · · · Dręczyły go wyrzuty sumienia. . ft · · 

ie .spelniat ~we obowiązki i zaskarbił Gdy. do:;iesiono o tern Kaflowi, ogar- · Pewnego dnia · udał się do Sosnowca . · . . - - ·· 
oble zaufame chlebodawców. t nęła go rozpacz. ' i sam pddał się w ręce wfadz. . I p . letenas Btlhl ·11eno msz"' 

Po pewnyin czasie zauważono jed- . Wpadł do .stodoły I pOC'patit ją, chcąc - Żuchowicz t'l był mój szatan - remiera; • - u U li li 
hak, że opuścił się . w pracy. Kopel za- w ten sposób ponieść śmierć w płomie- oświadczył_: on. mnie na~nówił do otru ---
ko_ chał s_ię, bowie.m. w: m __ łodej,. p,rzystoj- niach. · . · · da i podpalenia._ · . „. I Niedziela t9.u 0 g. 5 ppot t\ftll!li'' · po i:enac;:h znitonycb - „a li neJ łodz.iance Mar1i Grzybowskiej, która Nie mog~c znieść gryzącego dymu, Na skutek jego meldunku Zuchowicza . . . · :. , · , 
wraz z rodzicami · zamieszkała w są- strzelił do siebie z rewolweru. aresztowauo. I Bilety w cukierni Oe!iłolilskiegof64.00} 
&iedztwie. • Gdy na drugi strzał nie starczyło mu Obaf m!odzieńcy znaleźli się przed od 10 r. cło 7 w •• od 7.3<Jw Kasie Teatru. 

Dziewczyna począt~owo odwzajem cdwagi zbiegł ze wsi. _ sądem sosnowieckim. i 1

' • • 

ni:ata mu się uduciem, lecz rodzice sta Ogień ugaszono Po ldlku godzinach. Zuchowicz zost<il skazany na 10 lat! . . :; 
nęli .n~ P!z~s~kodzi.~ -!eh związ_ kowi, Policja, która energicznie poszukiwa. ciężkiego więzienia, Kaiel na osiem łat. .ft , . .

1 1
. . • 

gdyz u~a~ah, ze Ka-re~ Jest jeszcze zbyt ** • MIC IM n. ił@& . axz 'reportar BIB onu11: 
młody 1 mezrqwnowazony. . · . . . . . . ...... . A • 

. Mtod~ienie~ był zrozpaczony. i:;>rze- o • _ d k. • ł ' • b • I.odi, 18 lutego, 
stał odwiedzac s'Yą wy„braf!ą •. gdyz ~a- n1~z o m1 OSCI w ramie. KirbszowłJózefQWi,zam. przyulicy-. 
n.o mu do ~rozum1ei;iia, ze me Jest pozą- ' · I Piotrkowskiej 88, skradziono z mieszka'.. 
danym gosc.em~. . • . . Spo1·rzał-pokoch!:af-noz· ądał posiedz.·1 nia 400 zt gotówką. · 

j w · tym okresie zapriyJazmt s·ie z ro- . ...... ,., •• • . . ' . 
botnikiem Zuchowiczęm, którego siostra · . · · . Łódź 18 lute~o J przechodził ulicą mł rszał czułe szeptv . 1.0ginz·skiemduk~!a~ysławmlowi. za'f!1:.w~~ 
była koleżanką Grzybowskiej. 0 . d · ·• · · • . Ed ' d z „ · 1. • 't ' · ł . d k' · 1 u icy awa z. ICJ 12, w eczarm „rxrc--, . • , . d go zm1c trzec1e1 w noc} mun „c1e>"aw1ony em z.a1rza o wnę i 1 sy" mieszcząceJ· się przy· ul 6-go ~lerp-· Zucbowskt był Jego złym uchem. Ko nar w c ł m n ulula ·ak= ·s· br'ltny Ui'rzał zako„haną parkę· przytu· ; . • . . • . · ..; • • . z • ra a . OC ? ny z J ae) I . . . . -·· I . ma l skradziono p1ersc1onck z szń1arnrr 

Kafol uleg(l·ąc Jego namowom zanie- ,b1rbantk1. Na uhcy P1otrkows1ue1 wpad- loną do s1eb1e. denr. 'wartości 1000 zł , · ' 
dbywał swe obowiązki · i włóczył się po ' ła mu w oko leciwa je;mo5ć, która rów- Rcmans uliczny zost.lł gwałtownie ' .. · ; 
knajpach~ twroąiąc · pieniądze na wódkę. I nież zataczała się na noga::h. przerwany. . Goldstein Moszek, zam. J>fZ~' ,_ ulicy 
Pewnej nocy, ~dy_ ąpaj wraca!~ pija_ni .d~ I ~bliżył się wi_ęc d<? niej, z gracją u- Pcl.icj~n~ zbliżył si~ bo'!i~m do •. ko- I A!f:ksaridryjskiej 28, przywła~~:tyl SO• 
domu, Z.uc~_ how1c.z p_o_ ~zął go namaw1ac,'.chyhł kape1us_z~ 1 ,o~w1a~czył z emfazą. ch~nkow ~ _zę.pro:l?o~ov.-,aJ .1m, l?Y resz~ę -b1e- 30 w_orkó_w mą~~ wartosc1 J.?83 zł. 
de. zbrodni. . _. . . . . - Kocham 1 poządamł nocy spędz1h w kom1sar;ac1e; Nie stawili . na. szkod~ Infelda I:h.asza, . zam .. PrzY ul . 
. : - Gdyljym_ lJ.yl_ .na twoim miejscu 45-letnia Marja Wracławia~<ównA, o· mu ()poru. . Rzg-0w~kiej nr. 7. ! •• ·.:'. • 

~mówił - .:wakzyfbY,.tn o miłość Grzy sóbka dość podejrzanej kon<luity, obda- . Gdy Koznara prowadzono ulicą cięż- : ·'· Olia-i:.amj podob11ego . prz·ywta~zcze-
oowskiej. T<?b.ie brak ~-Oli i wskutek te..: '. rzyła !;?o czarującym uśmiechem. ko wzdychał. ·nia padli! · Zehnanowicz . Siulim~ zam. go nigdy nic .w ży~iµ nie osiągniesz. - Pan jest taki przystojny, ze nie - Dlaczego ludzbm nie pozwalają ~przy ul. Ł,ećzyckJej nr. 3 na. sumę · 1634 
_ - . Cóż więc ni.am czynić? · ~ogłabym panem pogardz;!ć - odparła s!ę kochać, przecież życi,~ jest takie kró. zł. i Libe'rman ttersz, zam. w Pabjani 

. ~. - Zdobyć .majątek. . mu~ _' . .' I tlue„. . cach ria sutnę 1553 zł. . 
. -Mewfu~~M&? - . . -~~~z~k~!e~!-~~~do~ 1 ~~~'!*!&~~~~!·~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ . - ·.Podpal folwark dr. Penkali . Dz1er ne spotkanie-; mgdy się 1uz me rozstanie . . . . . 

!awca' riie będzie: miał pieniędzy na od- my - zawołał, tuląc się do niej. Hl. a:e· mn1•ca ·młody·c· .h m21z• o· nł•ó'w· .. .' . ·. budo_:vę i folwark bcdzie rozparcelowa- - Możebyśmy d-0kąś poszli? -- rze. ~ . . U · l · ; · · 
ny. Za marne grosze nabi;dz1esz znacz- · kła. . A . . . 
.tą.· k~f~1 ~~~~i.zbrodnrczym namowom. sfć ci€~~k~~1~~~e.m;0~~~~z~~e~Tę ~~~ł~ została .ku ich zmartwieniu dostatecznie wyświett,~na . 
_, Nas.tępnego wieczoru, gdy zdecydo-1 ję! Zako~hani nie zwu.~a1ą Ila żadn<:_ prze · . Lódź, 18 Iut.~go.1 · Pewnego dnia wreszcie .are~ztow~l · 
wał się podpalić folwark, porozumiał sz~o~y. Mo~ę na mrozie z tubą i.łac dwa Truszkow~'_e, mł __ od. e_ malżen,· sr_w_ ,:> o __ d i;o . .ich, a_ wówczas wszystko ·.się WYJa· 
łlię z Grzybowską. · na-scie g<:clzi,n. · • . . · . pewnego czasu budz1J1 szczegolne zam- sm1?· . . · 
. ..,... Gdybym nagle zdobył majątek . • .... A,1abym w<:hł~ ovc."". 1a~1mś fok-i tP,resowanie znajomych. N:kt bo\Vn~m frusz.kow1e ~Jrnza.Ii - się wyttawny· 
czy twoi rod·".ice z.godziliby się na nasz I lu :-- ~uezwała się uardz1e1 piaktyczna ni„ wied~iał skąd czerpali środki r a \\·y· mi ·~specJahs~am1 . . . . . 
ślub? - spytał ją. · n.e .... 1a .. ta... . . . . stawny tryb życia. N_iemal cod: ·enli:e z Grasowahp rze~azme nar Y_nk~?h ; 

N. N. . b . · . -- Uw11my sobie gd?.!es w b1·am1e Krytyczuego drua przepr(}wadn•i na 
, .-:: 1 te .. .• 1ę podo asz się im brzmia- guiazdko miłości! _ ?rosił. .zapraszali do siebie gości, zakup·H. ele- . ~ . 7 ' 1a .JeJ. odpowiedz. A więc chodź! gainckie. mehle ; 

1
pozyczali pienią,dte 1ia ~~~tjf.!11 Ry~ku szereg, ll!tra~nł'.:n :.<>-

.- Kaf~I zre~vl!nowat. ~e swych pła- Po pewn;m czas•e -policjant . . który prawo J na lew_o. . " . M1od·a eleg"'"'cka kob'tJ_ a· P."' d .P.r·,-" ek-n6w. Lrhodz1to .mu bowiem tylko o zdo- c b t „ t "'" c\ u !l;l ··ęycie miłości ·dziewczyny. · · = •= , • ....,.... .....,._. ma - zy, ro 1 pan m eresy • -:- pyta· stem kupna zbliiyła sie dó ~przedaw~ 
-~ '-W kilka dni później spotkał się znów no Truszka · . . czyni Rozensztajnównv i sktaqtą j~j . ;&IT-
~ Zu~hciwiczerp ~.A tnd v robotnik 1'0.,. nagły rrno· 11 - Tak. Debrze m Się ostatnio powo- kanaści e męskich koszul. ' . 
iownie · poc:'.ąt ; i ć jak ma postą- I!> • dz!. Mam zam ar wvnająr. w iękste m l~ Kradzieży nie spostrzetono,,. to te~ 
'ć • 1 1 t szkanie w śródmieściu. Mogę :;obie · na wraz z mężem w ten sam sposób ido-tn. • ~ 1iz, 8 · u ego. t l'ć 

· - Jeiełl dtiewczyna nie chce z-ostać W mies?:kanh• pr Ly ulicy Suwalskiej 0 pozwo 1 • była 1>0 kilku minutach damską biclz~ 
twoją żoną, to 1abij ją. Musisz tak uczy- nr. 9 zmarł nagle \Vojciceh Bartoszew- Ostatnio Q zarnbkach mtodi;j pa1 y nę. Przy trzeciej operacji podw1m:.ła ~il; 
nić, jeżeli Ją kochasz, ski. krąży ty tajemn'ieze wersje. Opv-wiad::i- im r.:)ga. . • . .. 

Kafr! nie chciał 0 tern słyszeć. <)dy Zwłoki zabnzpfcc~ono na miejscu aż no, że Truszkowie włóczą się 'lO skle- Sprzedawca Kotler sch~ał . 1.ch .. r~~ 
Zuchowicz kilkakrotnie przy wódce na· . do zejścia wfad~ sąJu\\ro poli~yjnych. p ·11 i rynkach popełniając krarlz . eżt.. gorącym uczynku i ~dał w ·ręce . ~:iohc :11 

1 · 0 Przy dochodzeniu okazał.o się, Z( mawiał g-o do- morderstwa, wreszcie dat =•• ••M "11111 •as I •" małżonkowie, a szc.zególnie 'lruszek 

Fo~~~:r::z;eg~:;z~u:~Jiśw~:~:ol~:::~ c y R K· ~Y~iośp: p:~~:~:.!ia;;·U~1giło'~:a· 4B1raB.l1łsbwairedczil. ~latÓs~;;~a:c~\;Y.:\<:~~~~ , „ł""~. ·e 

.posłali na fo~wark po strychinę . rzekomo I . ~ GOŚCINNY WYSTĘP u Q w . sąd skazał Truszka na rok ·~ . ,dwa 
dla ntrucia „~ów. · · . '. t.r61" ae •~• oraz a:ml na programu. miesiące. a jego Połowicę na ,4 .rµiesia, 
. : Jruciznt;. wsypali do wydrążonych 73., A~ Jlośc1uszli1 73. Wieczorem dalu.y ciąg m.'.ędz.. turnieju walk oraz nowy program ce więzięnia. . , . ..,..;, ····' 

. ; . ~· ' : ., '•,··~ ' 
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Drobiazgi łódzkie. 
Magistrat nie chce przejąć defraudacji Biura Adreso· 1 

wego. - ()statnie dni ulicv Szkolnej . ...- Smiertelność 
w Łodzi maleje. - Co się stanie z tymi, którzv widzą? •. 

L6dź. 18 lutego. I Nowe tabliczki są jui wtec w robo-
Biuro Adresowe m. Łodzi, mieszczą-I cie. . .. . . . 

Nr. 49. 
PftMh *W 

Kolmaiłoiu teatralne. ce si~ przy ul. Pustej. a będące dotych- Korzystajcie z oka~Jl 1 zwłed~a1c1~ 
czas w luźnym kontakcie z Komisarja- tiłi.cę Szkolną są to bowiem ostatmc dm Nieudany konkurs. - Lite• 
tem Rządu przejdzie w najbliższym jej istnienia! k. . d 

„.. czasie pod
1 

zarzą<! magistratu j<J.kO od- •.• f3C 1 PO Je ynek Z P0W0dl1 
.w_ Po czterotygodniowej kuracji a„ dzl~lny wy~ział. Rada ml~Jska wy~azi- Statystyka pocięsza nas, że śmiertel- ujemnej krytyki.-Wyspiań„ 

t j ż tylk poi w la JUŻ sw~ zgodę na ostatmem poste ze- ność w Łodzi stale spada. ki . . d k. . 
~ ~ Czy ouwJ::~n. że Jeszcze _ nłu i postanowiono przejąć Biuro Adre· Podczas, gdy w roku l9l8-ym na S na SCen1e ZV OWS ieJ. 

wi•nam się leczyć? po sowe • 1000 mieszkańc~w przyp~dało 25,9 zgo~ W swoim czasie ogłoszony zos.taI 
- OczYWiścle. Przynajmniej cztęi;y ze wszelklemi aktywami i pasywami. nów, w roku ub1egfym hczba ta wyncr przez gminę miasta Lwowa, z powodu 

tygodnie~ , · Przy rozwatanłu tej sprawy powsta- siła tyl~o 13,7. . 25-lecia tamtejszego wielkiego Teatru, 
.vXXXXXXICXIC•XXXX '• tylko sporna kwestia co do sumy 20 V./ ciągu dziewięciu lat konkurs na ajlepszy utwór scemczr1y . 
.,.. ---------- l s. • • 1 ść L d i t r I Prace sędz:iów konkursu trwaty aż 

tysięcy z otyc,4' smierte no w 0 z zma a a w ęc pra,- 2 i pół roku, t.Tzeba by.to przeczytać aż 
ldefraudowanych przęz b. kierownika wie o połowę. 170 naaesłanyoh prac., .. Ostatecittie -

Biura p. Sitkowskiego. Ale to nie znaczy jeszcze, żeby sie koniec konkursu nastąpił przedwczvraj. 
Jak wiadomo urząd wojewódzki wystą ... niczego _nie bać, wychodzić na ulicę bez Rezutat jest zgota niespodziew~.ny ..• 
t>il przeciwko P Sitkowskiemu z akcją szalika i bez kalos.zy, szczególnie przy Orzeczenie są<lu opiewa, zar6wno 
CYWilną. • t~kich pogodach l zeby nie zwraca~ uwa dla .autorów sztuk nadesranycb, jak Jl~ 

Postanowiono przy przejmowaniu gt na r_uch ~ołowy przy przechodzeniu naszej współczesnej twórczości drama-
przez magistrat pasywów Biura Adre- przez Jezdnię. . tyczne1, wcale niePoCieszająco. 
Sóweio sumę tę wyłączyć. _Szo_ferzy ł angma ze statystyką nłe Sąd uznat prawie iednomyśln•e, że 

•• maJą me spótnego. żadna z nadesłanych na konkurs sztuk 

Taki Smilrk~Gz · is1 
• ... ~ nie n.adaie się do nagrody 1>ierws::-0j, aai 

11 .„ Mieszkańcy uUąy Szkolnej niechaj . . . drugiej. . 
.......o-- się. nie zdziwią, gdy jutro lub pojutrze . Dla t;t1ewidomyc~ mt.eszkańc6w Ło-- ~edyme nagrO.dę trzecią, w sum:.e 

ot>udzą słę we wlasne.rn miesikaniµ~ ale dzi magistrat lódz.kt z~azł pomieszcze- 10,000 ~. przyznano 3-m utworom, któ-
R~ecz dzieje się w peeiągti. w wa·gq„· ju~ nie na ulicy Szkolnej, lecz na ulicy nie w w~rszawskim mtemacfe ~jedno-

1 
n~ uz.nano za stosunkowo najlepsze. 

nie trzeciej klasy. Nibv to się wvdaje dzi im. Romualda Mielczarskiego. cienia m~wI.domYc!1 prac&woików Rze- ~~ory te s!\: baśń draimaty.;zna 
wne, ale przewatna iłoś~ dobrych dow„ Rada ipleJska. oddająe hołd należny rzypospohteJ Polskt~J. . . MacteJa Szuldewicza p. t. „Popieluch", 
cipów powstaje zawsze w pociągu i w niezmordowanemu a przedwcześnie I \Y. celu zapoznania su~ z tą imtytucją dramat Andrzeja Łanowskiego „Sw1ęto­
d~datku - w wagonach trzeci~ itfasy: zmarłemu .l>oJownikowi iclei spc.Udzic.l· · bawih w Warszawie przewodniczący l(os", oraz sztuka historyczna p. 1. ,,Ra4 

Mimo to są to zawsie dowc.py pierwsze1 czości i iasłużonemu obywatelowi kra1u wydz. op. społ. ła'7'nik A. Purtal oraz na tory' - autor r:ed. Stan.lsław Szpotan· 
klasy. postanowiła czełn.lk t_ego ~ydz1ału p. T. ~łsta~skl. s\q l: Warszawy. 

Otóż - w wagonie trzeciej klasy je. N1ew1d~m1 ·żebracy są w1~c juz ia~ Czy sztuki te obiegn11 sceny imnrcli 
chał jakiś elegancko uhranv młod.ticnfeo pri~mla"ować ulicę Szkolną na utlcę im. bezpleczem, miast i ezy dostaną się też qo todzl~ 
i pewien starsiy izraelita. Romualda Mielcz<\rskl~go ale do kogo zwr6cą sw6J błagalny wzrok wydaje si~ - wobec takich kwal:fika· 

Młodzieniec siedział przy oknie i c~ I i weiwała jut maił&trat do wykonania cl, którzy widią?- . syJ. wy~ycb im przez aąd lwow~l\ic.v 
tał „Express••, a izraelita rozłotył 9ię toj «chwały. · , - bak.-. z.naweów ~ do$yć wątpliwe.„ 
obozem naprzęciw niego i - plUf. Popro . J ~·* . 
stu - pluł. W pa~ktfm św1ec1e teatralnym sPQ• 

Nie wiem co ło jeat u rodzaj HfęciJ. NI d k J łó • k I ro hałasu nardbiło wyzwanie na po~c ... 
słyszałem, że uudi,cyią it osobom w e V rec e o . z . u dynek inanego pisarza Maurycego Ro-
młodł~m wieku zalecaj" „plucie i •wi„ fi1 · stand.a, (syna wielkf ego Edrmmda Uos-
janie w _kłębek", ale o samem pluciu ie- j O pani, która nie OOSi peruki, Jecz obcięte włosy. tanda) przez' słynnego dramaturga Plc-
szcze nte słyszałem. Jest to podobno tra Veb-era. Powód do pojedynka jest 
monopolo~y Pr%_ywilej łódz~ch dtentel ;l Wąrsiawy donoszą: 'ju. Pan Kirszbaum przyznał się do winy, bowiem dość nieZ\\t1"kJy; Rostand na-
manów. Niech w1~e łalć bę4zie: Stanowczo zbyt licznych ma wrogów ale tylko c~ęściowo. • pisał ujemną recencję o najnowszeJ 
. Młodzieniec c.zytał wi4c ,,!xpresa" a pan Cbłt Klajman, słynny n:ezak z Mo- ł - M?w1łem - ~świa~c~yl - te. K1a1 sztuc_e Vebera p. t. "Wykolejeni••-· 
Jego spółłowuzysz podróty ~pluł, Trzy )lotowa. W ubiegłym rnk11 oskarżono go ~an sypia .w ~uchru pa~.1 ~o~enszJ?1k. ~ • _Ciekawą. odpowiedz dat Rostand. ~ 
minuty patrzał .w _okQQ - i spluwał q ?ż szl~chtuję ~rowy nożem ze. skazą, co, f ze tam sto1 łóa:ko - to JUZ nie mo1a w.i- sw1a<iczyl cm przybtłYin sekui:1da~1t.>m. 
podłogę. Splunięcie następowało dok„ 1ak w1adQmq1 JOf>t griech~m n1e do prz-1?· na. k ie „sprawa c.zl[sto hteraic:ka mnna być 
ładnie co trzy mbl\lt'f, ł)1czenia. ~ak USt;llili ~wiadkowi~, mi;esz ~ni~ ro-istrzy~nięta na - zgoła innem f!)eoo 

.lift dz.i . 1. . . • . • pan1 R. akłada stę tylkQ i 1edne1 kuchni, rum", i -- wskazał przybyłym. drzwi . 
• ci•ąO eP.lec po~za. e_J'ł ?Uea.ell'!U· . ~aledw1e wr~~wa ucfc~ła, ro:cszły ale zabfakło dowodów 1la po twierdze· •.• · .„ 

WJe Pf. ła~ce, lecz to. byn~JPlllł~j me ~·· ssę 1esicze \ ~a.rdiuej _i11la.~u1ąo~ pogłoski. nie tezy, jakqhy p. Klaiman spędzał wol„ Ubiegłego roku znany zespół (rupy 
nowato :ZłlJętego pJttCltłQl tzraehty, l'\iał z.aczęto ~QDte opowiadac na ueho, ze p. ne chwilo w owy- lokalu Jl · .t.' · k+ó ba ·t ;,, • • ·~-lr · 

.... "' t-1-- • · • k .1~.b • · "'l • · ł, 'k · G"tli I> ... ~· . • . . w en~ł\.leJ. ,~ ry w11 ,~z nH~lQU.(tc>A.ro• 
pr ... , .em ~ nunę, .J~ gM7 Y nic: 1!1': " a1mll!l „3yPla na oz. u pan~ 1 ·'-0• Sąd skazał p. Kit~zbauma ll• msesu~c tnJe również w to'dzł, obecnie iaś go~-
zdołało go wyprowadzić z 1ówoowag1 ~ iell$zpik, ktora we M•~ peruk1, leci krót aresztu za oszczerstwo Apelaci'a. poeo- ,.,i . L . · „..i ·r tam .,.~ 
od..-·-•ć -Locie.łby „. chwtto-. od t....c.-.. '·o ob • t ł"" u•• · · . ~ . ....ł we wow1e urz~'Zl uroc::y~y 

~"tli„"'1 ,.... • ... • „ '"'6"'" J\ cię ~ w ... s, · stała bez skutku. Wr~sic1e wca:ora1 ws' Wiec ór k ·1 W · ń k" 
bezinteresoVii'Uego zafę<;i;i, . Ciętkie oską.rtenie nie mogło ujść d~ie najwyższym karę uchylo•· Nlezwiklez~roci;~t; :.:;gj cec~ 
. W końcu s~~ło się to, co etat się mu. bezkarnie. Pa,n J<lainsan, człowiek 1ilachetny, wał przedstawitmłe, na które przybyW 

stał~ w W\lki~ przę-diiale wag:oDU. b:· fA dłużąze; ~~ieciei p, KJ~jJl\an do~ ni~ będzie juz .si\ikał ie.maty, A p~ec::ie.t przedstawiciele- wtad~ wojskowy~h t 
raeli~ przez ~ieostrotność !!Pl~ na ~edł do wniosku, że autoręm potwom~J niogłby iiarobtć panu ~irszbawnoWi '21„ cywilnych, reprezentanci całej pras:v 
spodnie 111ł~1e1ka. plotki jeat czfoaek ~a~ir:ądu gm.iny zy~ gosu. Napriykład ~. p~ać mu kog"ta lwowskiej oraz •aukii, JLteratucy i sttti„ 

.Młodiiemec zakipiał do•cł-. odr~- dowski~j. p, Gerszon Kirszbaum. :i:e irośni~tym gr~eb1e111em, albo gęś ~ ki. Przybył również znany powszeeh· 
~ił gazetę, pow.stał 1 mi~sca .i pok~uj"~ Sprawa powędrowała do i;ądu ~ko- plamą na wątrobie. nie dyrektor tamtejszych teatrów ~i.e} 
slad saa spodmach, rz~kł .wvtowauym sklcb T eofiJ Trzcitiski. 
~łosem, zwracajl\c ęi~ do izraelity. Odegrano „Sędziów". PrzOOshlwie· 
. - Panie, co to jęst?ł„ Jak pan phije?! Najpopularniejsza dziA kobieta w Europie, TwórczynJ charlestona, natwlęksia nie poprzedziły Ucxne przemów:e:µa 

Izraelita poprawił się na ławc• I Die J pot~ga t~trów p~rvsklrłlB . k za~ówno w jęiyku polskim jak iydow„ 
patrząc nawet oa sp,pdnie młodzięńca c••ru· 6 z e I 1 n a a e r skt.nt. 
odparł mu bez złości, Ją~• O grie i wystawie prasa lwowska 

- Patricie Ge tęgo młokosa!.. J4 jqi w pot,tiiyin dramacie wedtug powieści aajpo$)uła.~htfszego pimi• MAURYCEGO DEKOR.llY p. t. wsiystkieb odcieni wyirata się z wiel· 

pluję przeszło sześćdziesi~t lJt, ~o _pr~y- Czarna Venus następny w lirand K1·niB I kiet'!l uzna1n.iem. ni~ sicz~dZtłC pochwal 
chodzi taki ~arka.cz i ucey c:nnie yak 1a · progr•m . • ll zarowno llO<l adresem rezySerjj. Jak po-
mam pluć!- gu ... k"' . "'" · • IP szczególnych wykonawców . 

. , ~....... sa _ __t_ .c i .... 4 , 

ODEON Jubileuszowy 
film z HARRY PBBLBlłl wr~:tów. '?.u~d~~.~ 

• 

1.000 niebezpieczeństw 
Niesamowity dramat w 10 kt eh. Ostatnia produkcJa 1928 r. 

APOLLO. 
Konstantynowska 16 

Dzl& I dni nasltD~Jcb. 

PIOTR WIELKI 
Dra.mat bistorycmv. o•Quty na Ile panowania wielkiego cua Rosfł w lO wielkich aktach. 

:~:~;:t EMIL JANNINGS, BERNARD GOETZKE. 
Watme1sze epizopy obrazu: Bitwa pod Poltawąl Walka ciemJtOty z oświatził Więzień moskiewskiej twientzy! Wyrodtt? 
-... - - synl Zamach! Nowa caryca! Wyrzuty sumienia t śmierć Piotra W,e1k1egol -

O„rae Uu trowan1r łpi wami ch6ru art11stsrcane10 ,,HARMOl'IJW'„ 
Nistony pr~aQt: .CHłltSKA PAPUGA• ~eAłtwO klejnotów.,) 

ł 
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·w kawiarniach rosyjskich' 
kelnerzy mają szacunek jedynie dla rozrzutnych 

„towarzyszy•. 
Klęską miejskiej ludności w Rasii taeh puszczają sie w tany, nie zwraca 

sowieckiej jest brak mieszkań. jąc m':agi, lż za oknem stoi czerń głodu-
W jednej, ubogiej izdebce cisną się jących· żebraków, wciągając chciwie w 1 

czasami dwie lub trzy rodziny, posia- · nozdrza zapachy dobrej kuchni. 
dające najróżniesJzy stosunek wYkształ · Służba restauracyjna nie robi wra­
cenia i różne wymagania kulturalne. żenia obywateli kraju „absolutnej wol· 

życie w takich warunkach jest praw cności". 
dziwą torturą, a człowiek wracający z Kelner sowiecki lekceważy gości, 
pracy nie znajduje w domu upragnione- którzy każą sobie podawać tanie potra-
io odpoczynku. wY i mało piją. 

Ucieka więc do knajpy. Natomiast kłania się do ziemi „towa-
1.(estauracje sowieckie nie wiele się rzyszom" szastającym pieniądzem. 

różnią od· tego samego rodzaju lokalów Do tej sfery ludzi nie dotrze nigdy 
w krajach burżuazyjnych. "ideowy bolszewizm ...... iali się dzienni-

Str.S 

Dyrekcja · koncertów: Al.tred _ 
,I' ·' - 'l ••• „ . . . . . . . . ' .~" ~ ~' . - -;.\ f 

. ., .. . 

.SALA Fl~HARMONJI 
wtorek dnia 21 ;lutego 1928 t, 

. ' o gocMnie '8.30 wiecz, 

13-ty -ABOHĄMErtTOWY 
(1·••31 z l,JI· go cyklu) 

KONCERT M·ISTRZOWSKI 

WIL..LV 
Wn iektórycb jadłodajniach panuje karz moskiewski „Prawdy" - i zawód i 

nawet wykwint, słono opła~any, ich nosi w sobie pierwiastki kontrrewo-' 
Przy stolikach siedzą dobrze ubrani Iucji. Gdyby nastała rzeczywista rów-

6owieccy arystokract. Kobiety ich no- ność na świecie, pomarliby kelnęrzy z 
szą modne toalety i jedwabne pończochy głoclu. · 
przyWiezione z Paryża, tak samo ondulu Na przyJ~umie spedzony wieczór w 
ją krótkie włosy i malują wargi, jak pa- luksusowej restauracji moskiewskiej,· 
ryskie lub warszawskie damy. może sobie pozwolić tamtejszy obywa- , 

BU RM.EST.ER 
Są jednak znacznie swobodniejsze tel raz w miesiąc po otrzymaniu pensji. r 

)(f sióstr swych z „burżuazyjnej Euro- Przez Z9 dni potem głoduje.,. I 
'y" i łatwiej nawiązują znajomości. Ale pal licho - dusza ludzka pragnie 1 

W restauracjach wYgryWa jazzban- ·mieć trochę v.rykwintu, tfochę odurzają­
jowa muzyka modne tańce, a panowi~ cej atmosfery. 
ve irakach i 9ąmy w balowych toale-

Co odczuwa człowiek 
rażony prądem elektrycznym ... 

Przedśmu1rtne przeżycia inż. amerykańskiego. 
Nieraz zastanawiano s~ę w St. Ziedno bólu i byt pewpy, że harozo szybko c:ał­

ezonych nad tym, jakie te~ przykrości kowicie pnyjd;ie qo siebie. 
przeżywa człowiek, którego skaia.?ł<t na llrlyu1ęr robił, coprawda, wrażenie . 
wierć UA stołku elektrycząym1 w chwih człowieka nieco sennego, pył i~dnak zu~ 

., 

Skrzypek światowej sławy 
~ wSJ>6łu~-1•m 

Mety HAGEDORN 
PROGRAM: 

JOH, BRAHMS: 
G, FR, HAENDEL: 
FR. BACH. 
HAENOĘL: 
RAMEAU: ' 
HAYDN: 
łłUM.MEL:· 

. DUSSEK: 
CZAJKOWSIQ; . 
CZAJKOWSKL 
BRAHMS-JOACHIM: 

-„. -

Bilety sawczuu nabywać mo:itl~ w ~~ie FQhumo11fł i:odzieimie o4 d• 18.30 
do 2·ei O!'U od ~odc, 4 do 1 wleci-;. 

~konywania. wyr-0ku. pełnię przytpmny, Gdy mu lekarz o~wiad l 
· T1·agicuy wyipa.dek, jąki miał te.-az czył, żę rodzina została powiadomiona 

,miejsce w Springfield (stan Illin<>fs w St. Q tragicznym wy:padkul Carsteus Qburzył Fo t •· a' e ka , k ·e 
•Zje<fnqczonych}, . prz.yczyn.i.ł się .dQ datJ.ia się na to bardzo i.oświadczył.. ż~ kroki . ·. r uny . m ·r _y ns I • 
odpowiedii na ta właśnie pyatqie. ten był zgoła zbyteczny, b9 c.zuje :ti~ on 

lnzynier .... elektrotechnik, jednej :i: d-0brze i zaraz wstanie. Ma·jątki, o jakich się europejczykOlll nie śniło. 
tamtejszych fabryk został rażony prą- Niestety było w tylko złudzapje, . 

dem o sile 33 tysięcy wolt. Zdołano go gdyż mimo bardzo wielkich starań w kie Majątek, po~stawionv przez ZłJlarłą; l.niowe.go J, B. Duke - na 86 mili. do!., 
(jednak przywrócić do fycia. na czas tak ruD;ku za.chowania Carsteusa przy życiu przed kilku miesi<.tcami · panią Harkness, Picrp(!rł..i Morgan~ - na 78.150 OOO dol. 
długi, te inżynier Carsteus był w stanie. wyzionął on ducha w kilka minut po za- wdowę pg_ wspólniku RocltefoJlen, osza„ Antoniego Blady na 77 miljonów; H. C. 
spisać wrażenia, jakie wywarro nań to pewnieniu, le czuje $ię na siłaoh wstać. cowany ;eostał w tych dniach na 107 mil· Frłcka n~ 74 milj.; Wiliama Rockefelle· 
porażenie prądęm. Jeśli przeżycia ofiary tei atrasznej jonów dolarów. Podczas ;;iweg3 6-letniago ra. brata żyiącego jesz-;:i-·.::: sędziwego Job 

Olq1załQ się, że Carsteus pracował na tragedji dałyby się uogólnić, m.ożn~by na wdowieństwa pani Harkness rqzditła na, na f>1 milionów; Russ~_· Sage pozo. 
·dachu jednej z elektrowni, przęz nieuwa ich podstawie utrzymywać, że śmierć, przeszłoo 30 miljohów dolarńw fia cele stawił 64 tniljpny; Ogde~.1 Mills 33 mili.; 
~ę posta~ił no~ę na kablu ele~trycUiym zad~ną przy pom~cy pra_du elektryczne„ dobroczynne i !i:ndacie ;n~ukowe. a .f~lanl:rop t~dawski Jakób Schiff 34 
i w jedneJ ehw1li · uległ paratem.u prądeni go, iest najłagodn1e1szym sposobem wy~ Sukces~rzy 1e1 zapłacili podatku Epad '.::n1l!any dolarow. 
o bardzo wysokim napięciu. ko~ywania pr;i:ykrycb w zasadzie wyro„ kowego 18 milionów dol. Ant je;łen z bo ••••••••Ma•MMOOOMMHeH ~ 

Straszliwe to rażenie prądem sprawi- ków sądowych. gaczy amerykańskich, zmarłych w astat PNY bla~e~ &U\rawoipltcj . cen~, 19rzyga5-
ło, że Carsteus odrzucony i<>stał ua kil· Opinja, panuiąca dotąd jes:acze w St. nich dwudziestu pięciu lata~:1, a posiada łych .0~ar.b 1 z~em samopoc,zucm, ~golnem przy 

k ~ · t , z l · b · · z· d.n h · d · ·00 k · h . . . ść . . k N .&neb1eruu, cidkich snach, holach zotąukQwy-cli, 
an~l:)cte i;ne row. na ez101?'J. ':Z: zyc1a Je oc~?nyc. , _wypow1a . a się I na 1ącyc przyuaii:nnie1 c~ę ~aJąl u w Il ucisku aa głowe i PObudzeni'u clmrobliwym, za. 

w ktlka, minut fO wypadku qizyn1er prze za tym, 1Z sm1erc na stołkp elektrycz- wym .Je rku, nte pOZOSt'lw:ł lalr oJbrzy- 'leca się pić przez ~tika dtLi zranfl, naczczo szklau-
Wieziony zosta do szpitala. Lekarzowi nym należy do bardzo przykrych. mie~ futiuny. · ke wody ~~rzkiej Prandszka-Józe.fa. W pra~tY-
szpitalnemu udało się przywrócić Car- Sprawdzenie tych. czy innych przy- Maiąt~k zmarłe.go w katastrofie „Ti~ .ce lekarsk1eJ,woda Fram:iszka-J.Uefa dl~teg~ Jest 
steusa do tycia; czuł on się dobrze i zape puszczeń w tej di:iedzinie .zupetnie jest tanka;·, pułkownika J.J Astora, Qszaco zalecana przedcw~zystkiem, te łagodme usi}wa 
' 'ł ż · · · · · · t ·· ·1· g7 ·1 d · l · • k 1,~ • 1 t t Powooy włelu obJawów cb<mJbliwych. Żądac w 

WJ.U, e me c1erp1 na1mn1e1szeg<> na'il'e n1emoz 1we. WłH!t., .:Ja . m1 ., o. ma1ą•e . ~o a y o ~ptekach i drogeriach. 

MORS Kl 

\VYSPI\ TORTUR i ŚNIHRCI 
~XXllQC>·~ 

43) 

Niedźwiedzia góra . .,...... Podejrzane 
ś/qdy. ~ Przed bazq operacyjną 
bolszewików. - Spotkanie z ryba 

kami. 

n.ie sytuacji. Najpierw · zachowując na}' nich dopiero zasiągnę'liśmY ]·ęzyka. Opo· 
wi,ększą ostrożność weszliśmy na górę, wiedzieli nam, ie we wsi znajd,1je się 
na sam szczy,t, by stąd rozejrzeć się w czterdzJ.estu bolszewików z pgcm trc­
polożęniu. Jakoż z wierzch<>lka góry s.owanym, uzbrojonych w gr.anat! rę­

ujrzeliśmy płynącą tuż rzekę Kem, nad czne i karabin tnaSZY'JlOwY. 5aiej der 
brzegiiem której, poriad dachami kilku~ wiedzieliśmy się od rybaków, ż~ bol-
11astt1 domostw, widać bylo kopuiy ct~r- · szewicy chcąc nastroić fll.ieprzychyinie 
kwi. ' ptzeciwko nam ludność t<>zg;łaazzją, u 

Bylla to wJ>{}ska Poddżiuiymło. Jas„.· .\l'lor4µjeim"l' i g,rabimy i t. P~ 

nem bylQ dl.a nas, że bolszewicy tu q. Rozmawiaj.iśmy · z rybakami tagc<l· 
rządz.ili sobie bazę o eracyjna„ skąd nle, g9Yt z początk•U by.U za'brwożeni 

moich wiadomości wioska. Ponieważ wysyłali pogooie, dlat~go trzeba bYk. ~potkaniem, QPowiedzie'IJ.śmy :m kim 
tam, gdi:ie tylko z;naJdowali ~ię Judzie, jaknajszybc;Lej opuścić takie są~ ed.z· Jesteśmy i dokąd i-dziemy, powiedz:e!iś­
spo~ziewaliśmy sj~ zasadzlci-bolszewic- two. Zszedlem z góry, poszliSmy śladem my dalej, te nikomu krzywdy nie rob'· 
kiej, zachowywaliśmy się jaknajustroi.- wiodącym w górę rzeki. Ze wzgtęJu na:· ·my, że iabiia:my .tyłko bolszewików i 

Z d O·ga , b l'~ niej. to, że ślady byly bardzo świete, conai- będz4eimy zableaM. tvch, którzy b"'dą po· 
. w J . z,eg-o wr ra Lmy mmeł- P. odsz.edts·„·u. blisko O"Ó .. ,rY &taw·ll.tmy· ""' J " 

~ tk · b l ·1,. z "'J' "' " \Vyż;ej z przed god~iny a z.arem przewi- mHal:f boJszA. w'~~om, a .tn.~„, ich b~-
„ze -- spoi ame z I) 8.?:E:\\ 11\anu. P°'" 1';ck wr. ~,,...i. W~OPf. ze" nasze~ droo;j bl-eo·t „„ li<' lin. ~••.., "' 

~ . ..t • i . . .,. ..,..., ~· Ą J 'I> li> dując w każdej cll.WlJ.i spotkanie z cz<,..- "'. zi-y palić. Na"'-wól mieliś-y lud11ość 
WU1.1U wyez.erpa1ua :;, ę zapJsow zyw- ślad stóp ludzkich i trop pila. SiJady_ sz. J.... "" ...... ·µ-~ ·~· 

#.~· i I'ś k. k ł d · I>' " kistaml, }l'Osnwal.iśmy się bard.w wolno. "'· rzychyl-'1"' dla siebie usnn"'~bioną. ·Ry· 
no~1 • wz; ę 1 ·my tJrunc • J)•) i.I 1nnwY w obię strony. Niewiadom. o więc byto. y · 'UJJC ...,,.,""" 

t . t . .dł d k K d . Posuwając się tak krok za tq-okiem, do- bacy c1· ..:i~1~ n'"""' wszystek ch·leb, iaki 
• J. Pros opa tY 0 r zt· i em. g· Y l czy to nr zeszedł oddział pogoni i wróci-ł \ł(lt ., ...... • 

ad k dł b I „ szliśmy do miejsca, w którem ślady rap- posiadali zą eo daliśmy im rub1a i czter· 
n rze· ą, we ' ug z~ ra~iyc 1 przeze do wsi, czy też były dwa oddzialv •. któ- ~ 

· · d , · · · tk , townie się urwa~y. Zobaczyiii;my za·to diieści kop. Powiedzieli mun, że. w od· 
mme w1a omosc1 pow:n1i1:;111y spo ·ac re posuy w dwuch przedwnyc~l kfo· 
· · dl 1 d 1 • s i·1.. b co ~nnego - trop niedźwiedzia. I )omy· }e!ł'tości trzydziestu wiorst w :;.w-6 ...... rze· 
os1_e .a u ~1\1e. . z .i:,,.m:. sposo ~Ol. m- ru11kach. Trzeba to było zbadać. - ~ • ... 
dyJskun t. J. d:ug1 k~ocz~ł śla<lanu p1er- W tym celu rozdzJeł!llśmy się. 1\'\.al- śli1iśmy się. że bolszewicy natknąwsz.si ki znajdziemy chutor, w którym r.as 
wszego, trzeci drugie.go ' t. d. Mmło t? sag, uzbrojony w karabin z po~ostały- się na niedźwiedzia. zawrócHi i właS'łle- dobrze przyjmą. PolecHi zaś om„jać 
na celu wprnwa?zeme w błąd pogoni, mi miał się cofnąć zacierając za sobą f!!i śladaim\ wróci!J do wsi. Za\cvrócifoś- swtkany P.O dr·od?Je dom samotny. po­
gdyby zinalazty slad nasz na :;megu. 1 ślady i ukryć si.ę niezbyt daleko, tak, by my więc oo· swoich i już razem zaciera- nieważ bolszewicy urz.ądzili w mm za· 

jąc z.a sobą ślady gałęzią fodłc.iwą posz- sadzkę, Pozegnaliśmy tedy rybak6w i 
Już zdaleka zobc:.czyllśmy wvs(;ka w ra.zie walk1i mógł n.am przyjść z po- liśmy na zachód trzymając slę w po- szybko ruszyliśmy w ki:erunim wskaza· 

górę, coś w rodzaiu ko.pca. Była to taki mocą uderzając na bolszewików z tyłu. bliżu rzekti. Uszedlszy tak ze trzy w·ior- nego nam chqtoru. 
zwana „Niedźwiedzia 06Ta" w olrnli~Y Rotmi-strz B . z drugim karabłnem szedt sty natrafiUśmy na dwuch staruszków . · · 
l\itóreci uowinna ~ znajdować wctltug za m~ Do nas dwuc.h nal~żało zbada„ abaków ze wsi Poddiuźymio. 04'. 

i •. ,-·' .;: ,• 

• 



PoświęceniE nowego mostu na WiślE 'od Sandom~erzem. 
W .sze~egu inwestycyj w P.olsce . powojennej pod obecnym· rządem, jedn„ z p~erwszych miejsc zaji;riuie P?śwJęcony i o~­
warty w dniu 11 b. m. nowy, wspaniały most kolejowy na Wiśle pod 0Sand'lm1e.rzem. Most ten p!'stada w1elk1e zna "zenie 
dla zycia gospodarczego-, ułatwia bowiem bezpośrednią komunikacj~ między b. Kongresówką a. Ma!opol~ką: ~raz łąc~ 
Poznań i l6dź ze Lwowem, Konstruk:j~ mostu i~s.t ~elazna . zb11dowa.ny zaś zcs~ał pr~ez Pc;>ls_k1i::h tnzym,er~~ 1_.:ct..?tn1-
k6w na skutek inicjatywy ohec!"1'"'" ministra k0le11 1n~ Pawła Romork1~go po.d kte'. ' "k1em !n7 R """;i"a .s ,„„~1~go. 
Spoczywa. na kesonach i po~iada 6 prz~seł, z których k"żde ma 70 m. rozp1ętośc1. Otwarcia dokonał uun. Romock;. 

Ogólny widok nowego mostu: W.jęcie dokonane z mO&tu d-otyehC'MU!Owego prowizorycznego w eia.sie biegu pociągu. 

PołwięcenJe mosfu , przez bisTmpa·-sufr. 
. dj_ecezji sandomierskiej 'ks. Ryksa _ (X) : w 
obecności , dyr. depadamentq . bud.qwy " i . 
u~trzymania min. · lrotn. inz. ·· ciechanow:iec · · 

kiego (1.) i in%: Rojnockiego. · (2) -. , , . • '· „ , : : · • '1 - , ~ • r(F. ',r~ 

·Pierwszy pocł<ut, . prowa'iłzony przez min. 
Romockiego, .a udekorowany kwieciem · 

· . , i zielenią, wjeżdża J;ta most. '· 
~ ' „. 

'- • . ~„ .t.„. • ~·~ • • • • ,.,. ' r' t., ' ' '" • r. '- 1, I • ' _ ' „ ' , 

Na ogolne żadan1e 1eszcze 1 vlko k•lka dni! 
I' orywa1ący dra'Tlat ilustru ącv życie w1el• 

k f'g" księcia po rewolucji frv"„JSkteJ. 

W roli głównej· . ,. 

lwa·n .' PETRDWIEZ 
Specjalnie zaang -żowany 

CHóR ROSV7JSKI 
wykona pieśni rosyjskie. 

W soboty 1 niedziele poczatek o g. l PP• 

·····························~· 
.. U·Wodził : 

&OO kobiał rocznie. 
Wiededskiej policji udał się wyborny 

połów. Ujęto mianowicie 42-letniegO 'b. 
artystę cyrkowego Antoniego · DobrokTu 
szkę, który w murach więziennych prze­
pędził niem.niej niż 17 lat życia. Zbrodni„ 
czą swą karjerę rozpoczął tem, ż.e poda„ 
wał się za nieprawego syna arc. Rudolfii, 
i baronówny Vetsery i w len sposób wy;. 
łudził od Jatwowiernych ludzi, 15.1000 ko 
ron przedwojennych. .-

Po odcierpieniu kary zwrócił się do 
oszustw małżeńskich. Przed kilku laty 
Dobrokruszka odegrał wybitną rolę w pe 
wnym procesie o wymuszenie. Był o'.ji 
wtedy napr_awdę żonaty z jak(\.Ś starszą. 
i brzydką kobietą. Żona jego miał.a podo­
bno jakieś stosunki z pewnym' b. austrją, 
ckim· ministrem. · · - · 

· Tak przynajmniej utrzymywał :Dobro 
kruszka w kilku listach, które pisął _do 
rzekomych. wielbicieli swej żony. ,Z;icny' 
ten człowiek usiłował od ministra \VyD;l~ 

1 si-ć większą sumę pieniężną. By uniknąć 
skandalu wypłacał mu minis_ter od ·cza• 
su do czasu ·mniejsze kwoty, "ale wre.s~ 
cie nie mogąc sobie dać rady:, ~robiJ d~~ 
niesienie karne na Dobrokrus-z},tę, w~kti•· 
tek c·zego ten' oołatni powędrowaJ·· nli'_~il 
ka. fat ~o kryminału. : "' . · ·_ , · 

Ostatnią jego ofiarą jest 504etni~ g()J 
podyni Ludwika Nagy. Wyłud~ił on· od 

małz. enp st'·wo . og.łupiałej ·kobiety wszystkie· kos~t~~ 
-, śc1, nawet złote zęby z ust a gdy-1uz me Co usłyszymy przaz -radio Rekordowe 

iniała nic zgoła, namówił ją Dobrokrusz. 
które stało się sensacją dnid Amervki. 'ka do tego, by okradła swego pana hr. 

, . _ . . . Antoniego Karo.Jy. Dobrokruszka w cza. 
· · Pan J. S. Cra1Jf kochał się w swej gos łach wszyscy mieszkańcy Laffaytte przy- sie rozprawy przechwala się swoim rze­

nAQJOPROORAM .STACJI WARSZAWSKIEJ podyni od la~ t.rzydziestu. pięciu. Nie pó- byli jak jeden mąz na dworzec kolejowy 'kotnym szczęściem do kobiet i twierdzi, 

. dziś, w sobotq 
18-go Jut~go} 

Fala. llll · mtr. ślubił jej "'. tym ~.zasie, je~ynie ~ o?8:wy 
1 
i ~~ród owacyjnych okrzyków odprawa- że ~rzeciętnie uwodził po 600 kobiet ro-

12 - Sygnał czasu, hejnał z wieży Marjackiei. przed rodziną, ktora . oagrazała się, ze go dz1h młodą parę do domu. cznie. . ,,. · 
komunikat lotniczo..tneteorologic:iny, koncert z znienawidzi z p odu tego 5 kroku i zer- ' 
J)fyt ~amofonowych oraz nadprogram. ·15 - Wie z nim wszel Ie stosunki. ' 
.15.20 - .Komunikaty: meteorologiczny i· -.gospo-
darczy, oraz nadprogram. 15-20 - f6 - Przerwa. Pan Crai'f namyślahiię .przez 35 lat 
16 -; 16.2~ - Odczy_t p. t .. ,,Jakie ~orz.yści przy- co robić, aż w .ko(ti:.u y; ,89 ;roku swego , 
n-leśc moze ·nauczyc1elowi _szczegolowa_ W?zyta- .życia postanowił ,pójść za głosem serca" 
cja szkoły ogólnoksztakące1" - WYgłost wizyta- Dl . · ! · · 

·. Przeciw ślubom małolet11ich 
wystąpił parlament w Indiach. 

,ter p. Bronisław Gepert. 16.2.5 _ · 16.4,0 _:._ Nad- I . a wprow~dze~1a w c~ sweg<? zam1a­
program i komunikaty. 16AO - 17.05. - Odczyt _ru pan Craig wy1ęchał ze . szp;ę&liw.ą ;owo 
p. t. ,,Państwo a samorząd" (Dział „Sa'morząd)- ją nat:zec:z.oną, li'czącą lat 72 z Lafaytte, 
WYgl. dyr. J~zef Bek 17.05 -;- ~y.20 - Prżerwa. gdzie mieszkał, do Manroe i tu · odbyła · Rząd w Indjach -postanowrt zająć się stają matkamj już w wieku od 10 do H 
~~;go~~~·1~.45 „R1i~~r~i~~og7a~:yd~~ ~~i~i . się urocz-ystośc zaślubin. . ' bardzo ważną dla tego ' olbrzymiei:ro kra lat. A skutek tego jest taki. że 'W " każ- . 
z Kiakow;i. 18.55 - 19.0-5 - Przerwa. 19.05 ._ P-0 skromnem weselu. w które:m w ju sprawą prawnego ·uregulowania gr:i.- dym pokoleniu umiera tam trzy i pół mil 
19.15-.Komun.i~at ,rolniczy._ 19.15 -:-, 19.-35...:,.. Roz charakterze gości .wzięło udział _kilku n'tcy-"'t·e· ll"tt, do- kto'r'· ecr'o. do' J's'c' musi osob- J"ona matek przy porodach~ z,;awisk_o ·to 
malt-0śc1 WY.·powie t>. Ludwik La\~Jnski. _19,.35 - sprytnych . r.eportę.rów amerykańskich, ,„ • "' ~ 
=~wa~~ń;kf.fkłu ~~~r~~d~~~~~k~~: i;;~,~ ml.oda para.udała śię z.powrot~m do ro- nik płci mę.skiej czy żeńskiej, zanim wol jest bolesne. choć zupełnie zrozP,mia,łe, 
Dębicki. 20 ·-,.. 20.30 _,... Odczyt „ 0 działalności f dzmnego miasta .. Powrot do gniazdka sy no mu. będzie · wstąpić w związki r:ał- skoro te matki same jeszcze nie przesta„ 
I~badu, organizowany przez Prezydium Rady Mi- rgnalizo;wały są~niste artykuły zp.miesz- żeńskie. ły być dziećmi i mogłyby się z POWO-
mstrów". 20.30 - Kon<:ert wieczorny. Muzyb czone w prasie ameryli;ańsk1ej o sensacyj d b ć l k -
le_ltj{a. WY~ona.wcy: Orkiestr~ dęta pod ~yr. Ale- , nych tytułach · ·Pierwsza .noc poślubna Indje są dotąd klasycznym przykła- zeniem awi W Pas u. 

0 

k!:an<lra S1elsk1ego oraz Mariusz Maszynski (re-j C . „ N · '' . I d k · d · t· ń t · Od ś · kt 1 t · · by st" 
cYłacJe), .rvueczysław Salacki "(śp iew) i Stan. 'fa~ 

1 
P: ra1g_a .. „ . a co pozwo ~ -, a co zahr_o em ra1u. i; zie ma1ze s w.o zawierane no ·ny proJe prawa. { ore · a 

wrockl (akernp:). 22 - ·22.os - Sygnał ćzasu 1 ko n~ę swe1 zoneczce - wywiad z p Crat• są przez dzieci w dosłownym te)!o l)ło- nowczo zmieniło · panujące dotąd, stosu!l 
munikat lotniczo - meteorolo. gi.czny 22.os - 22.2_o

1
!·_!Hem',', „Długie czy kr6tkie koszulki zale wa rnaczcniu. Jest rzeczą pospolitą wiki, które są · prawdziwą bolączka dla 

- Kornun!ka~y PAT-a. 22.20 - 22.30 - f<omum- ca młodym mężatkom . pani Craig?''. 
katy: pol•1cymy, s):)orto~ orąz . nadvrog~am „Czem można zdobyć doz.gonną miłość Indjach małżeństwo między chłopcem IudjL ma hyć wYdrukowany w: znacznej 
3Z40 - 2.3.30- Transmisla muzylti tnnecznei. I ł · k R d d.1 ł d h •t k" lat 10, a dziewczynk?, rna1'c>cą lat 8 a ilości i rozesłany celem ułatwienia szc• , · · . ma zon a. a y a m 9 yc męza e ·~ •\ 

~· . . _..,. . i t. p. . nawet 7. · rokim kolom wypowiedzenia się w tej 
1 

• • • Ma się rozumieć, że po Wdch artyku Kobiety - hinduski bardzo często zo ważnej sprawie. 

• 



' 

Z zawodów hockey.'owych Czarni (Lwów) _. Cracovia. 

Jectyne w lvm r<"k°tt zawody liocKeyowe z zami,.,Jscowym pr?:eciwnilri"m r07"Q'f'Clta w Krakow'ie druzyna Crarovii z C7:trn~m~I 'r.'l--· t;;łutvct. nrn·)vna lwowska 
stojąca na 4-em miejscu w mistrzostwie uległa w stosunku 0:1. llustracje nasze prtcdstawiają pcq1ra.w~j strunie ctruzynę C.:.zarnych; na lewo zaś moment z za­
wodów, jak najlepszy zawodnik lwowski Strzelecki (x) stacza walkę o krąiek z dwoma graczami Cracovii. Zwycięstwo Cracovii było zupełnie zasłużone. 

Polski Związek Narc:arski Wyniki dotycbczasowych zbióre~ 
winien otoczvć serdeczną opieką młodzież góralską, wśród łódzkiej młodzieży szkolnej na fundusz 

garnącą się do narciarstwa. olimpijski. 
Z infurmacyjnego Kalendarzyka Nar- stko zasklepiło się w klubach, a niesto- Od kilku miesięcy we wszystkich nie wyasyginowata do tej pory na fun· 

ciarskiego, wydanego staraniem PZN., warzyszonymi nikt się nie zajmuje. Zre- niemal tygodnikach sportowych i doda- dusz olimpijski ani gro~a. · 
dowiadujemy sję, że licżba klubów nar- sztą w Zakopanem się jeszcze dobrze tkach sportowych pism codziem1ych u- Zapowiedziane zbiorki w kluha1.:h 
ciars~ich w Polsce wynosi 29, a liczba. dzieje, bo kto przystąpi do klubu ten kaiują się apele do społeczeł1st\Va pol- sportowych spełzły na niczem. Apeluje· 
narciarzy niecałe 2.000. Jak na sport o znajd.zie tam opiekę. Ale co ma czynić ski-ego, by poparto fundusz olimpijski my przeto raz jeszcze do zarząJów ł'>· 
ćwierćwiekowej tradycji, posiadającej młodzież całego Podhala, czy nawet ca. i>rzy Polskim Komitecie Olimpijskim. dzkich klubów sportowych, by te nic 
wspaniałe i liczne tereny do eksploatacji łych Karpat w miejscowościach, gdzie Niestety apele te ni-e ,vszędzie znajdu- . pozo~taty w tyle i choć minimalne hvo­
i znaczny już dorobek na polu międzyna klubów niema. A garnie się ona również ją należyte zrozumienie i zbiórka nie t~. 0~1arowały na rzetz funduszu olb.1· 
rodowem, licZ>by te są kompromitująco bardzo chętnie do narciarstwa. posuwa słę w tym tempie jakby tego Pl·lSk1ego. . . „ . 
małe. No.ogół młodzież górska .vykazujr du sobie życzyć należało. Najlepszym do- Z r~do~c1ą ~ato~~ast na_l~z;v . przyJąć 

Wprawdzie liczba czynnych narcia- żo zainteresowania nartami, lecz n ema \\Odem. że nasza ekspedycja zimowa aa w~stąp1eme . łod. zk1eJ młodz'.;1 z~ ~1k01-
rzy w Polsce jest kilkakrotnie większa,. nikogo, kto by to zainteresowanie wy. Igrzyska w St. Moritz z trudet'n rnala· ne.1, któr~ wpad~a. na wspai~1:J'.1 P·J!ll,Ysł 
bo znaczna cz;ęś.ć nie należy do :związku korzystał. zła ostatniej chwili odpowiedn:e fundu- urzą~zenia tur_meiu w s. at~.l! :' :(~ 1 K-O-
bądź z powodu notorycznej polskiej nie- Dlatego też trzeba by PZN. zajął się sze. Wystarczy, że musiano zaciągać szykowkę n~ tundusz ollmu,~~ k•. . 
chęci do jakiejkolwiek organizacji, bądź temi masami. Wszak nie trzeba zapomi- pożyczki, zobo\viązania. sldadając Jak \~y.mk1a ze spra\\,· o .~t.. <tt t l·~ . ~~o:m· 
z powodu zbyt wysokich składek pobie- nać, że czołowa grupa naszych zawodni- wszystko na karb Polskiego Komi:etu tetu. t~irmeJO\\ ego zebrano z .: c11 dni 
ranych przez F'Zt~. i kluby. Niemniej je-/' ków rekrutuje się z pozyskanej dla nar- OJimpi'skiego. turmeJU :sumę 9~ zlctych. . 
dnal\: należy stwierdzić, ze liczba narcia- ciarstwa ludności góralskiej. A przecież • Jeżeh weźm1emy pod uwa~ę . 1 ~ tar-
!ZY a zwłaszcza narcia:zy zawodnikó~ w Zakopanem nie kończą się polskie ~~- Słowem, społeczeństwo polsk:e nie niej obl!czony jest na 2 - 3 m!cs'tice, 
Jest w Po~sce bardzo :n,1eznaczn~: O~ lat ry! Doty~hczas PZ;N. ·z-e wz.gl~du ~a. olim ·znajduje zrozumienia dla tej tak ważkiej to śmiało rzec można, że łódzcy „siat· 
spotyka się w Pols.ce t~ s.~me naz~1ska. p1adę, za1mował. s;ę Wył,czme ~1ehczną ~prawy. · Szczeg.ólnie brak żaintereso· karze" i „koszykarze" w dużym b':"·P 
N~ wet. w .Zalropan~1? dosc startuJą;ych garstką zawodmko~,. ktorzy t)laJą r~pr0 . wania akcją olimpijską daje slę za u wa- nlu przyczynią się do powiększe11ia fm. 
o . tle stę me _zinrue}Sza, to pozostaie. · ta zent?wać przed św1ate1!1 sta.p itolskiego żyć w sferach sportowych Łodzi. Łódź duszu olimpijski~o. 
sama. Przed ~tlkonia laty mistrz Krzep· narciarstwa. Ale obec1;ue, gdy praca ta I 
t-ows.ki urządzał kursy i i;awci.dy dla mlo została ukończona, główne wysiłki nale- . _ _ . . . . .. . .. · . 
c4ieży góralskiej, która na marnym ł ży skierować właśnie na pozyskanie jak · J • f J k. J d k ~ ",-, 
sprzęcie stawała do biegów i skoków i najszerszej liczby ludności dla narciar- UZ US a ODO B BD arzy rozgryWuh 
•dno•il•powa<n~ci~iijkÓW~ka. . o mistrzostwo Lodzi. 
P d · · „ h d · f d 1. •· k. Na oierwszv o0 ień idzie para Ł K.S.-0.mn. Społeczne 

rogram z1s1e1szvc zawo ow na un usz o rmp11s '· · . t'oo • • • • • • • 
. Pini:H~ong (tenis stołowy} 2.dol;>ył so- f .s~ecialn:e wyłomona kom1s1a. usts.li-

W dniu dzisiejszym odbędzie się dal-1 3) Kopernik - Oświata. 
szy ciąg turnieju na fundusz olimpijski. 4) Gimn. Niem. - Włókiennicza 
Na program składają się następujące I 
gry: Koszyk6wka. 

Siatkówka. S) Piłsudski - Zimowski. 
1) PSHZ. - Gimn. Niemieckie. Zawody odbędą się o godz. 4-ej popo 
2) Sobolewska - Krygierowa. łudniu w sali Gimn. Niemieckiego. 

Kto reprezentować będzl1 li. K. s. 
w .rozqrvwkach o mistrzostwo Łodzi. 

b1e od kilku lat obywatelstwo, nietylko Iła J~Z ternu.n rozgrywek na dz1en 20 b. 
wś.ród młodzieży szkolnej, .ale naw~.t 1m. t.j. na najbliższy poniedziałek. . 
wśród sportowców starsze1 generac11, . Kalendarzyk rozgrywek n~ pierw„ 
którzy z zapałem poświęcają wolne chwi l sze kilka dni przedstawia się naetępu~­
le tej dziś najbardziej rozpowszechni-o- co: 
nej zagranicą grze pokojowej. 1) LKS. I - Gimn. Społeczne. 

Od kitlku lat odbywają się już nietylko 2) YMCA. - Samson. • 
na szeroką skalę zakrojone turnieje - 3) Krusche Ender - Łódzka Orgamza 

I międzynarodowe, w których biorą u- cja Młodzieży TUR. : 
dział najwybitniejsi pin-pongiści, ale re- 4) Geyer - Hasmonea I. 
gularne mistrzostwa krajowe i świato- Wtorek: 

, · ·W dnłu onegdajszym odbyło 5·;ę Zt-1 II. drużyna: lckowicz. Aldek, Kcrcel- we. 1) Sokół II - Stowarz. Młocbiet.y 
branie sekqi ping-pongowej Ł. K. S .. na li, i Janyst. W Polsce ping-pon~ rozwija się z og.. Rzemieślniczej. . 
którem postan<:'wiono wyznaczyć nastę- Jednocześnie na t"mźe zebra•1iu W\- romną szybkością. Uprawiany jest co- 2) Oratorium - Union. . 
pujące drużyny do. rozgrywek piag-po11- brano zarząd sekc}i . ping-pongt)\l;ej Ł . prawda licznie przez; stowarzyszenia 3) YMCA Il - Stow. im. Słowackie· 
gowych o mistrzostwo Łodzi. K. S., który przedstawia się naswpują- sportowe, kulturalne i młodzież szkolną, go. 

co: przewodniczącv ·- Lange, zast. ale spodziewać się należy utworzenia w 4) Gimn. Męskie I. - LKS. II. 
· I drużyna: . Radomski, Kościelski przewodnicz. Jastrzębski, sekretarz lży najbliższym czasie związku państwowe- środa: 
Brzeski., Janecki. Rezerwa: Jastrz~bski żowski, skarbnik_ Korcelli. R"OSpodarz go oraz związków okręgowych. Najbar- . 
i Iżykowski, - Janecki, kap·tan - Brzeski. dziej żywotną działalność w tej gałęzi 1) K.rusche En?er - Gunn. Braun~. 

sportu wykazuje Warszawa i Łódź. 2) Gimn. ~_ęskie II - YMCA Il. · 

Kieleccy p·11karza P"DS":I ~o' "ź o wł'kazo' wk1· . Mało. kto ~ie, że Łódź liczy ~ilkadz;ie l 3) ~~odziez Polska - Łódzka Org. 
! 'ił • L lf łJ U ,} • s1ąt druzyn ping-pong owych, ktorych po Młodz1ezy TUR. 

Jak się dowiadujemy, nadeszło w lskiego Związku Piłki Nożnej. Niewątpli- ziom gry stoi na b. wysokim stopniu. 4) Geyer - Krusche Ende~. • . 
tych dniach pod adresem łódzkich władz wie zarząd Ligi, czy też ŁZOPN. prześ!e Jak już niejednokrotnie donosiliśmy Zawody, które rozpoc;:zyna1ą. s1' o ~o 
piłkarskich pismo z Kielc, w którem tam natychmiast do Kielc swój statut, by no- z inicjatywy ŁKS., który posiada najbar- dzinie 6-ej. popołudni.u mewątphw1e śc1ą 
t':1szy komite.t orga~izacyjny prosi. łódz-1 we kieleckie władze piłkarskie 1;11iały s~ę dziej bodaj r~zwiniętą sekcję pin~-po~- g~ą do ~ab Geyera liczne rzesze z~olen • 
kie władze piłkarskie o wskazówki przy na czem wzorować przy orgamzowanm I gową w Lodzi, rozegrane zostanie m1- mk6w ping-ponga. Walka toczyć się bę-
za!ożeniu kieleckieg-0 z":"iązku piłkar· {okręgowego związku piłki nożnej, J str~ostw~ nas;Zego mi~sta, w którym we idzie od pierv:szej chwili ~ażarcie, ze 
sk1ego w myśl za1z'\dzema nowe20 pol- · źnue u~iał kdkadzies1ąt ~~ :względu na 1ilną konkurencJt-



CASINO 
Dziś I dni następnych. 

Szampatiski, melodylny superfilm o miłości 
I wiośnie p. t. 

Ostatni walc 
Według wszechświatowe) sławy operetki 

Oskara Strausa. 
Realizacja dr. Artur Roblson 

W rolach głównych: !!!!!!!!!!!!!!! 

WILLY 
FRITSCH 

(PIK. Dymitr Sarasow) 

-„OSTATNI WALC• dziele ostatniej miłości Następcy tronu 
ltO~TATNI WALC• perła D>l jznakomltszych operetek świata 
.OSfATNI WALC• skarbnica naicudownłelszych melodii 
ltOSTA TNI WALC" apoteoza słońca, uczęśc a, roi;koSZY. 
.OSTATNI WALC• kwlntesencta tańca, tycia temperamentu 

UWAGA: 
Dla ilustracji obrazu sprowadzono z Wiednia 
pe tną partyturą O li St 
słynnej operetki s Il ar a r a us a 
p. 1. ,,Ostatni Walc'' 
Powl~kszona orkiestra s1mf. pod dyr. J,.. KANTORA. 

SPLENDID 
NAIUJ10W•C t.I> 20. • 

ł 

Dziś i dni następny<h I 

SZAMPANSKA KOMEDJA 

z alon 
LOLA 

W fdług światowe) sławy operetki 
GUSTAWA KADELBURGA. 

Skromniutka panna na wydaniu a lednoczdnle ognłsta 
tancer;.a biszpań~ka •.• co zaś naicler.awsze - czaru1ąca 

koc11anka własnego narzeczonego. 
Karnawał m!łości! 

MilJon niespodziewanych a pikantnych sytuacji! •• 

W ROLI TYTUŁOWEJ: 

Liljana HARVEY 
Hon~ JH~erman i Julian ~1orn~~1 

Orkiestra svmfoniczna pod kierunkiem 
A. CZUDl 10WSKIEOO. 

Od godz. 1 do 3-ei 

rnna wunł~i1b mie~n 50 ur. i J 1ł. 

Zawiadomienie. 
Szlłoła arł)'st1 baletu 

H. Wierz:vńs1łiego Słynny aktor ~hmslci 

Niniejsiym uprzeimi. zawia­
damiamy, te z dniem 9-go lutego 
r.b. został otwarty pny ulicy 

i Inne, solenie trikotisaowe i l p. 
przy muie do reperact•. 
ul. 6°90 S .eronla 16, lll płętzo. 
Tanio, bo w prvwatnem miesz.kanin. 

pnyim11fe zapisy 

BALET 
Piotrkowskiej N2 IO 

w podw6~u 
'LO JIN 
Czarna gwiazda ekran• salon damski 

Anna May Vonne pod lderownictwem p. Broni­
sława byłego pr~ownike sa· 
łmia przy ulicy Komtantynow• 
sicie! Nr. n. 

t1it61 wszJttkltb sM61, &Jak i urad61 
RYTMO·PLAST!HA 

.... eM§ff'' ;; -w obraz19 
Gl"'nastytra lecz l°cza. 

Z powataniem Jnformaefe a selaetarza w lokalu I 
„BRORISLAW„ szkoły tańca P. Lipióskiego. Tr•u-

Uwafa; Specjalnoł~ farbowanie „Henno-Lorel!l• gutta 1 (Grand-lioteł) w godz. 12..ej 
Ceny przystępne. do 2-ej i od 5-ej do 7-ej wieczór, 

1 „„„„„„1U1'1F11R11••~~~·1•mm„„„ ..... a \.,~~------~------~-../ wkrótce 
Dr. med. · 

HLINIKA 
Połoinlcz~-Ginekologiczna 

D•ra med. 

LECZNICA „ODEON" le~11rzy speC}aU111ow I ganjne1 den:y ~O'l' aner styczny orzy Górnvm Rynlu. 

Dr. med. Do"tór 

Lubicz L ~nnna:1ł 8·10 Sierpnia\~· t7, tel. 63-10 
I ł łl k1asa. 

I Piłltrkowska 294, rei. 22· 89 
przy 011ys1anko tr~mw. pabfanicklch Ceąie1"1a11a -ł .> Zawadzka N!t 1 

Pny1muje chorych w cboronach wszyst. Dzietna N! 9 . Tel 41 a.,, j tó p· d u. 
• •'11c;o. Tel•fon .„ 25·3>. Do„ r 1erw11zorzę ny •• „ kich spec1alnośc1 l"d g. 10 rano do 6·e1 Tel ~ 28-98. ~ '"' , i 70 

oo poL Szciep1enie u•PY• anal1Ly (mo- ' Specjalista chorób Choroby Skórne H w łb h' . n. CU! t · 

~l·e11·ln~ m~i~il ~~ m:arJ • ·zu. ltału , lr'Wl ,oopławtroun'~~.etc . ) operac1.e ' w~~~~'Jy~~n!k~r::~ ~~~hyfh~=::;rc~!: :~~·!~Cl~;~l~i~v~~1 o aOWVlill Su~olciew1cza 9i-1a 
1 p d. a· ł czoplciO\\ „ wych. Naświetlanie (leczenie Ś\Yiatlemj • t a 

• \l.ilzy1y na m1esete od s-10 ' on 5-8 Przyjmuje od pro:n1eaiam1 il J li!! J • d.o fPOSług1. Za. 
I I ora a z Ole Puy1muje lampą kwarcową. L.a:rpa kwar :owa lachJiD a !l. '7 fotn:ebny c~łopieo 

poleca znana fabryka bielizny BLUMENFELDA labie~j I operacie od umowy. Kąpiele Leczenie •amią g 8 do I o rano IM11tgena. Ce~llt · Oliln.t l\ł) kład lryz:ersk.i. Pioil 
• kwarcową • Przy1m. t.id 9-21 5-8 kowaka 54. Z d k 15 I I I ś~1et.1ne. Naśw1e 1 illBld lampą KW

0

r.:u- . . i on 5-8 w. Dla pań od 4 -b. ~htJtOb11 •kór11e -·-----awa z il ran ·p wą i(Ot'Qlgun. c.lettlrytaCjd. :l;ę oy I Oddm„lnapocze. Od .... .11ur,,,.~ p. d 
t • ~· sztu..:1.ne:, korony i10Le, pla1ynuwe ka Ima Ola >' ań. Dla pa.6 od 3-S -' z•eina po.ze. '-•u en i~ l•rnp~ rzyimę wucb pa• 

Pnvimuje się także zamówienia 1 ;:;t •ty. Dla Pafl od J-5 oddzielna pocz.e.kąt. leelnl. M..., 4rco#ą. nów na n:ueszkao 
- z powierzo.aego materjału - ' ~o/ n1edz.1elt1 święta óu godz 2 po p. popoł. oia. i>r,lr,„„,. od me.3.UL Wysoka 29 

n----------------- ~ ccx>oucucoouaoggoQocxxxx;o IH. med. 1 d» J.•el • m. 

XXXXXX~XX·.~XXX l~- !:roUb~v!!ó~rDne •••••••„„••••n••••H• 1 
Dr. med. lakarz· HDfnta 'tnw~o ·n [l ~ ~~:,~e,t;-;!,ę- U-ll,-o.-y-m-ę-sk-l-e.-

... ~ - UL Lil nowo'ćl . BRl\Un f ~~row1·r1 ~. ~ A ~li l}ldllr':! l~d-~~d .... I s~:~;k~~~yupi!~ ~~ ·-'-- A Cnor . skórne Wll · -ł-v OLldt1el11<1 1lo tę. P101rluws•• n. REKtA.M,PLAKATo~ wenervczne • neryc · n~, Płc!OWt' ciek••ma ld..17-71) J.J W~Jś~te ł pt~l10 ETYKIEUNAKd-wFtRM.I.~ zi:pr.:iwadsU się Zapałki luksusowe w O• " o•uon •owa N.I 23 J orzy1mu•e w le~~ K1ustan ... nors• t' . -
O'tlr 1'r.t/4"t!(M>k~OMU.r.ze ul. ! . •el. 40-26 riky przy 111. Piotr. '' .a " oo od.st11.płenia dn· obuwie. firanki. W.DROZDOWJICI >'Cawrot 2 palrnwantu ksi~ eczko · „pec1ah~t1 .:horób I 1towsic1e1 294 Tet .. 55-52 ży lokal, nadaje swetry. bieiizna. „„ ..... C.GO"""J'ł(A 00 „ h> 10r. 1-2 i 4-8 -wym I W polówkach.- 5~~rnych ' w.ene· .:odz1e01nie oJ ~od , Pny1mu1e od 9-J się na wszystko w mll?ułaktur.a -narat, 

#Mf'lll m .r; lft3.r. I . d Ż ycznycb i e.zenie ,_7 w1ecz. od G--3. Ola pa\t :ce.Btrum miasta bli- tanio „Kredyt• Na• 

l t.l 
3 

pa~ sgec, o ądat wsze:dale. .;w1auem, (Lampa I de> 4 - s. lslr::o .Piotrltowslc.iej. wrot 15. 1 piętro. 
dl • t h llW&U."OWd • )la 111namot11 vch Wiadomość w owo- front. 31 „ .• „ .. „ ca.n;

1

e1~'::n:lc - ,;~~J~~: s~~-p~· Ceny leczmt. carmP1otrkow~ „„ 
W Łodzi zl. 4.00 mleslęczn1i..:zam1etsc0Yo•1 5 li. O ł • Prenumerata mleslęczn1e.-Zagranlc1 1 złotych 'llie!llO~iote- g oszen1a: 

Odnoszenie do domów IO &rosz1 -== 
ZWYCZAJNI! : 8 er n w~nrm~rOW? (iiti stroi'~ 10··,~palt). W TeK5:Cte: 
40 grouy ta wierz ·m1Jr,11e1row1 tna !tronie ł s?paity) l.are.:zyuov.~ I zaśluhm oc 
tekście IO zl ZamłeJS..:OIH o su oroc. Zacr o aoo proc. drotcł Za terminowy dra• 

Red1kcJa 1 Admlnlst;;cfa. Plotrko-wslla 8. OodztnJ PrzJte~ reda1'cff r.-t 
'1C1elony recl1llcP l7·2ł. 36-'3, "-fł IO poi Rękopisów ntczamówlo-
Telełoe admlnlstracil łZ- Ił - - - - llJcła lłc awra~ .... - - -

L Oa;lo~zeft 1dmłnl~U nte odpowiada Orohne IO ar P'>szuk pracy ~ 1zr N11mn 5u u. 
U&IOSICDia llolOrow• lml 81m~aa wlelllote ewlcrC IUODJ'ł UJl' OfQ(;C8ł GfOlll 

- - - - - ------------------------------------·} la._....._. ..-.Wika„ „ • aa.-..... Mldl._ ~ JN. drukami Reoublikia Piotrkowska 4!>. ~cda.ktor odPOw„ Ja.a OrobeJwalc.. ~ 


